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Rawa Ruska częściowo spłonęła
Ogień zniszczył 21 domów mieszkalnych - 61 rodzin pozostało bez dachu nad głową 

Straty bardzo znaczne
Żółkiew, 19. 9. (PAT.) Wczoraj 

o godz. 23,30 wybuchł
groźny pożar

w Rawie Ruskiej w piekarni Alt- 
tnanna. Ogień przerzucił się na są
siednie zabudowania i

zniszczył niemal doszczętnie 
21 domów mieszkalnych.

W akcji ratunkowej brały udział 
oddziały miejscowej straży ogniowej 
i straży pożarnej, wezwanej ze Lwo. 
wa. Dzięki energicznej akcji ogień 
zdołano ugasić. W pewnej chwili za
grożony był budynek powiatowej ko
mendy policji państwowej. Budynek 
ten zaczął się już palić, lecz zdołano 
go uratować.

Wskutek pożaru 61 rodzin pozo
stało baz mieszkań.

Groźny wypadek 
w Hamburgu

Hamburg, 19. 9. (PAT.) Tutejszy 
port naftowy znajdował się .przez kilka 
godzin, pod groźbą katastrofy.

Przy wypompowywaniu włoskiego 
okrętu cysternowego rozluźnił się szew 
nit-owy wielkiego tanku, wskutek czego 
znaczna ilość oleju wypłynęła ma wodę, 
co na szczęście rychło zauważono. Straż 
pożarna zamknęła zagrożone miejsce 
łańcuchami a specjalny aparat zebrał 
olej z powierzchni wody.

żałoba w Szanghaju
Szanghaj, 19. 9. (PAT.) Daieó ża

łoby narodowej, urządzony w rocznicę 
zajęcia Mukdenu przez Japończyków, 
ffliał przebieg spokojny.

Ho żadnych zajść nie doszło.

Posucha w Brazylji
R i o d. e J a n e i r o, 19. 9. (PAT.) Klę

ska posuchy, która nawiedziła stany 
Pin. Brazylji, zmuszając ludność do u- 
oiecżki na południe, trwa nadal, pocią
gając za sobą nieobliczalne szkody i o- 
fiary w ludziach.

Akcja rządu w kierunku niesienia 
Pomocy ofiarom tej klęski jest utrudnio
na z powodu rewolucji.

Zgon hr. Graviny
Wysoki Komisarz Ligi Narodów zmarl w Gdańsku 

wczoraj wieczorem

Gdańsk, 19. 9 (Tel. wł.) Stan zdro- 
®a nie odstępuje od łoża chorego. Le
karze zabronili przyjmować kogokol
wiek.

Wieczorem o zdrowie hr. Graviny 
dopytywał się telefonicznie Mussolini.

S. B.
.Gdańsk, 19. 9. (PAT.) Wysoki ko- 

ori'sarz Ligi Narodów hr. Gravima zmarł 
dziś o godz, 22,35. .

Pogorszenie w stanie jego zdrowia 
nastąpiło gwałtownie wczoraj po po- 
mdniu. Zrana stwierdzono lekkie po- 
lePszenie, podczas którego hr. Gravi- 
na przyjął Sakramenty św., a następ- 
nie około godz. 6 wieczorem stracił 
Przytomność i, mimo zabiegów lekar
skich, zakończył życie, nie odzyskaw- 
•syprzytomności.

Przy łożu zmarłego obecne są zona

Szkody nie zostały jeszcze ustalo
ne, lecz w każdym razie są one bar
dzo znaczne.

Warszawa, 19. 9. (Tek wł.) W 
poniedziałek spłonęło częściowo mia
sto Rawa Ruska w wojew. lwowskiem. 
Spaliło się 21 domów drewnianych,

zamieszkanych, przeważnie przez lud
ność żydowską.

Straty oblicza się na 360 tys, zl.
Zaczął płonąć również dom powia

towej komendy policji, ale go urato
wano. (w)

Wycieczka holenderska
Haga, 19. 9. (PAT.) Statek „Śląsk“ 

wyjechał do Gdyni z wycieczką holen
derską pod kierownictwem konsula gen. 
p. Kaczkowskiego.

W skład, wycieczki wchodzą: prof. 
Berman, członek zarządu Tow. geogra
ficznego, p. Brusse, znany literat i wy
bitny publicysta, dr. Evert Straat, wy
bitny publicysta i prawnik, Van der 
Sluis, pens jonowany wiceadmirał, p. 
Kam, pemsjonowany kpt. ma.rynarki, 
oraz de Vries, wybitny kupiec i kapita
lista, którego firma utrzymuje stosunki 
handlowe z Polską.

Ślizgawka przy 30 ,st. ciepła. Mieszkańcy .Paryża mogą używać tego sympatycz
nego -sportu zimowego nawet, w najgorętsze dni letnie na sztucznym torze 

lodowym w, Velodrome d'Hiver.

Dwa trupy w zgliszczach
podpalonego domu

Straszliwa zbrodnia mściwego teścia
Toruń, 19. 9- (PAT.) W nocy z 

18 na 19 bm. w zabudowaniach rolni
ka Józefa Kamińskiego we wsi Iwiec 
powstał pożar, który zniszczył dom 
mieszkalny, stodołę oraz inwentarz 
martwy. W zgliszczach znaleziono 
zwłoki właściciela spalonej zagrody

jego markiza Diustiniani oraz matka 
hr. Bulów.

Gdańsk, 19. 9. (PAT.) Hr. Man- 
fredo Gravina urodził się w r. 1883. Z 
zawodu był oficerem marynarki wo
jennej Włoch. Niejednokrotnie brał 
udział w różnych instytucjach Ligi 
Narodów. W latach 1924 do 1925 był 
ekspertem delegacji włoskiej- przy Li
dze Narodów, a od 1926 do 1928 był za
stępcą delegata na zgromadzenie 
ogólne, W r. 1929 (od dnia 22 czerw
ca)-mianowany został Wysokim Ko
misarzem Ligi Narodów w Gdańsku 
na okres lat trzech.

Mandat jego został przedłużony 
podczas posiedzenia Bady Ligi Naro
dów w dn. 21 maja 1931 r. na dalsze 
3 lata-

oraz jego żony, o których się mówi, że 
zostali zamordowani w czasie snu 
przed wybuchem pożaru.

Dotychczasowe dochodzenia ujaw
niły, że morderstwa i podpalenia do
konał teść Kamińskiego, 62-letni Ję
drzejczak, który po dokonaniu zbrod
ni zbiegł w niewiadomym kierunku. 
W toku dochodzeń odnaleziono w le- 
sie w odległości kilkuset metrów od 
zagrody zamordowanych porzucony 
czy też zagubiony przez Jędrzejczaka 
list, w którym przyznaje się do po
pełnienia zbrodni, podając, że dokonał 
jej z zemsty.

Za zbiegłym Jędrzejczakiem wdro
żono poszukiwania.

W niewoli chińskich bandytów
przejścia młodej Angielki i jej towarzyszaOkropne

New C h e v a r g, 19. 9. (PAT.) — 
Bandyci chińscy, którzy przed 12 
dniami porwali młodą dziewczynę 1 
młodego człowieka, obywateli angiel
skich. domagają, się w liście, wysła
nym do ojca dziewczyny, okupu w 
wysokości 700 tys. doi, oraz 200 pisto
letów, wielkiej ilości amunicji, ze
garków i złotych pierścieni. W razie

Budowa olbrzyma-sterowca
Berlin, 19. 9. (PAT.) W stoczni 

Zeppelinów w Friedrichshafen rozpo
częto budowę nowego olbrzymiego ste
rowna, którego długość wynosi 248 m. 
Nowy sterowiec zbudowany będzie z 
dur-aluminium. Pojemność jego ma 
wynosić 2.000 m. sześć.

Nowy sterowiec przeznaczony jest 
dla komunikacji pasażerskiej na wiel
kie odległości.

Zaraza bydła w Bremie
Hamburg, 19. 9. (PAT.) Na północ 

i wschód od Bremy szerzy się wśród by
dła zaraza pyska i racic. Zaraza objęła 
23 gminy .i miasto Wesermunde,

Manewry Reichswehry
Berlin, 19. 9. (PAT.) Rozpoczęte 

dziś manewry Reichswehry odbywają 
się na terenie między granicą polską 
i linją rzeki Odry.

Ośrodek działania skupia się po 
prawej stronie Odry od Kistrzyna 
przez Frankfurt n. Odrą aż na połu
dnie do Furtsenbergu. Od wschodu 
nacierają „Czerwoni“ pod dowódz
twem gen. Bocka, których główne si
ły zostały fikcyjnie skoncentrowane 
ria terenie Polski na zachód od Pozna
nia. Rejonu Odry broni armja „Nie
bieskich“ pod wodzą gen. Rund- 
staedta. Zetknięcie się obu stron 
przewidziane jest dziś w godzinach 
wieczornych.

Podziękowanie
Warszawa, 19. 9. (PAT.) Aero

klub Rzplitej uprasza redakcje pism 
w imieniu rodzin śp. por. Franciszka 
Żwirki i inż. Wigury o zamieszczenie 
następującej wzmianki:

Wszystkim tym, którzy nam, tak 
boleśnie doświadczonym przez los, po
spieszyli ze słowami współczucia i 
uczcili pamięć naszych drogich zmar
łych — przedstawicielom władz pań
stwowych, duchowieństwu, władzom 
wojskowym, samorządowym, organi
zacjom społecznym i szerokim war
stwom społeczeństwa składamy na 
tem miejscu swoje z serca płynące 
podziękowanie.
(—) Agnieszka Żwirkowa, Zofja z Wi
gurów Rohozińska, Wanda Wigurzan- 

ka i Jadwiga Wigurzanka.

nieotrzymania okupu grożą zamordo
waniem dziewczyny. Równocześnie 
grożą odcięciem uszu młodemu czło
wiekowi, jeśli towarzystwo, którego 
był on urzędnikiem, nie rozpocznie 
z nimi rokowań w ciągu tygodnia.

Bandyci zostali zawiadomieni, że 
rokowania mogą się rozpocząć w New, 
Chevarg,



Strona 2 Kur.jer Poznański, wtorek, 20 września 1932 Numer 429

Jak się bawią w Biarritz
WieciMy «e«on — Księcia Walji nie wpuszczono do kasyna 
« czy w smokingu? ~ lligh life .jada u siebie —
i olowanie na 3000 franków — Wilki morskie do wynajęcia 

Dohrze wychowany kryzys
, r Biarritz, we wrześniu.
' We wrześniu sezon zamiera prawie 
we wszystkich miejscowościach kąpie
lowych. Eleganckie sklepy z wyrobami, 
przęznaczonemi dla turystów, filje wiel
kich firm paryskich pośpiesznie zwija
ją swe manatki i przenoszą się tam, 
gdzie sezon trwa jeszcze. Z wielkiej 
miejscowości kąpielowej robi się mata 
mieścina z kilku sklepami dla tubyl
ców: rzeźnią, piekarnią j apteką. Aż do 
następnego sezonu.

Ale w Biarritz sezon nigdy się nie 
kończy.
. .Życie towarzyskie kwitnie cały rok, 
dzięki stale przebywającemu tu między
narodowemu high-lifetowi. Najmodniej
szym lokalem i miejscem zebrań „towa
rzystwa" jest w tym roku Chambre 
W. Amour. Tam zjawia się codziennie 
nawet sam książę Walji. Nic więc dziw
nego, że wszystkie stoliki są zajęte przez 
jego wielbicielki. Słychać następujące 
urywki rozmów:

■— Wyobraź sobie, że daiś na plaży 
wyraźnie na mnie spojrzał.

— ...a jednak Chevalier ma więcej 
uroku!

— w kostjumie? Ja wolę go w 
smokingu!

Książę Walji zaraz na wstępie miał 
zabawną przygodę, która poruszyła ca
łe Biarritz.. Przyjechawszy z Riwiery 
francuskiej, zjawił się pod wieczór w 
kasynie, ubrany według mody tamtej
szej, to znaczy w koszulce z krótkiemi 
rękawami i w płóciennych pantoflach 
baskijskich. Ale obyczaje w Biarritz 
różnią się od obyczajów, panujących na 
Lazurowem Wybrzeżu. Ton nadają Hi
szpanie, z których żaden nie ośmieliłby 
się ukazać po godzinie 6 nie w ciemnero 
ubraniu. Portjer kasyna, do którego 
obowiązków należy, jak wiadomo, oce
na. gościa od jednego rzutu oka, popro- 
stu. wyrzucił księcia za drzwi. Można 
sobie .wyobrazić przerażenie dyrektora, 
gdy się o tern dowiedział. Cała delega
cją, truchlejąc ze strachu, udała się do 
księcia, z przeprosinami. Wszystko, 
oczywiście, skrupiło się na zbyt gorli-- 
wym port jerze..- fizjonomiście. . Książę : 
zanosił się ńd śmiechu. .

— Bardzo się cieszę, że potraktowano 
mnie jako zwykłego śmiertelnika. Tak 
mi się to rzadko zdarza. Dawno się tak 
nie bawiłem!

Na plaży, przed Chambre d‘Ampur 
wybudowano przegródki — coś pośred
niego między kabinami i bungalow. 
Tam rezyduje elita Biarritz: wygrzewa 
się na słońcu, odwiedza wzajemnie i 
nawet — jada, bu zmartwieniu restau
ratorów, którzy liczyli na dobre zyski. 
W tym roku panuje moda na domowe 
jedzenie: służący przynoszą do bunga
low śniadania, przyrządzone w domu. 
Restauratorzy musieli! zatem z bólem 
serca wyrzec się Almanachu Gothajskie- 
go i zadowoln.ić zwykłymi śmiertelnika
mi oraz mniejszemi obrotami.

Poza księciem Walji najbardziej po
pularną osobistością w Biarritz jest

Jean Patou, król mody. Urządza on w 
sezonie w swej wspaniałej rezydencji 
zabawy, na których „trzeba“ być pod 
obawą towarzyskiego zdeklasowania. 
Clou tych zabaw — to t. zw. „odnajdy
wanie skarbu“. Polega ońo na tero, że 
gospodarz ukrywa gdzieś w domu lub 
w parku 5 tysięcy franków, które stają 
się własnością tego, kto je znajdzie. W 
niezbyt, wykwintnych tych poszukiwa
niach bierze jednak udział z wielkim za
pałem całe towarzystwo. Ostatnio p. 
Patou ukrył skarb w puszce na dnie pły
walni. Widok pań w balowych toale-

Mill
Dziś we wtorek i jutro w środę 
pomimo niebywałego powodzenia
nieodwołalnie 2 ostatnie dni

Jego Królewska Mość

VLASTA BURIAN
najznakomitszy komik świata 
w swym najlepszym filmie:

Pomimo rekordowego powodzenia 
film dłużej prolongowany nie bę
dzie 111 Kto więc nie widział 
jeszcze tego przepysznego obrazu, 
niech korzysta z ostatniej sposob
ności i śpieszy dziś lub jutro 

do „Słońca“ 111 r6tl

0 równowagę gospodarczą
pomiędzy wsią a miastem

Cztery tezy programowe 
WWarszawa, 19. 9. (Tel, wł.) 

sferach kompetentnych omawiane są 
cztery tezy programowe, których urze
czywistnienie miałoby przywrócić rów
nowagę gospodarczą pomiędzy wsią a 
miastem oraz zapewnić opłacalność go
spodarki rolnej. Tezy te są następujące:

1) Powinno nastąpić zamknięcie no
życ od dołu, t. j. winna nastąpić obniżka 
cen artykułów'- przemysłowych. Rolnic
two płaci rocznie przeszło 200 mil jonów 
zł na zakup artykułów przemysłowych. 
Zniżka cen artykułów przemysłowych 
do poziomu wskaźnika cen produktów 
rolnych, a więc o 30 procent oszczędziło
by rolnictwu około 40 miljonów zł 
rocznie.

2) Przez obniżenie oprocentowania

tach i panów we frakach, brnących po 
pas w 'wodzie, był naprawdę niepo
wszedni.

W Biarritz jest oczywiście i kilka 
nocnych lokali — boites de nuit, mniej 
lub więcej eleganckich. Brick's Top — 
stuprocentowo murzyński, Merry Box i 
kilka innych, utrzymywanych przez 
emigrantów rosyjskich. To dla szerokiej 
publiczności, chcącej za skromne pie
niądze otrzymąć sensacje knajpy porto
wej. Oczywiście kilku wynajętych ma-

Pułapka gdańska na polskiego szofera
Celnicy gdańscy na usługach hitlerowców

Gdynia, 19. 9. (Tel. wł.) W Kolib- 
kach na granicy polsko - gdańskiej cel
nicy gdańscy usiłowali dziś popołudniu 
zatrzymać przemocą szofera i samochód 
pewnej gdyńskiej firmy spedycyjnej. 
Przy rewizji zabrano szoferowi doku
menty i powiedziano mu, że ma jechać 
? nimi z powrotom do Gdańska, dó pre
zydium policji. Szofer udał, że przystał 
na tę propozycję i począł nawracać sa
mochodem w ten sposób, że w kilku 
chwilach był po stropie polskiej.

Policja gdańska, ząinterpelowana 
przez nasze władze, tłomaczyła się, że 
chciąła, przesłuchać szofera w związku 
z pewpym wypadkiem samochodowym.

Jest to tylko pretekst, ąby dostać szo
fera w swoje ręce, ponieważ policja

Prasa niemiecka o nocie angielskiej
Niemcy zamierzają prowadzić kampanję w sprawie zbrojeń 

aż do skutku
Berlin, 19. 9. (Tel. wł.) Odpowiedź 

angielska na memorjał niemiecki w 
sprawne „równości“ zbrojeń wywołała 
w Niemczech piorunujące wrażenie.

Cała prasa bez względu na przyna
leżność partyjną oświadcza zgodnie, że 
nota ta przynosi rozczarowanie, bo wy-

pożyczek od 3 do 4 punktów rolnictwo 
uzyskałoby stokiLkadżie&iąt miljonów zł.

3) Przez przystosowanie taryf kole
jowych do wskaźnika cen produktów 
rolnych rolnictwo zyskałoby stokilka- 
dziesiąt rodjonów złotych na podniesie
nie cen, płaconych producentom rol
nym.

4) Obniżenie opłat miejskich i samo
rządowych, na co rolnictwo płaci około 
100 miljonów zł rocznie, o 50 procent 
zmniejszyłoby wydatki o 50 miljonów’ 
zł rocznie.

Przez te zarządzenia sfery decydują
ce mają nadzieję uzyskania równowagi 
gospodarczej w rolnictwie, a w koń,sek
wencji i w całej gospodarce społecznej 
w Polsce. (w)

rynarzy gra tam rolę wilków morskick 
Ludzie się bawią. Oczywiście nie tak 

jak dawniej, kiedy między Biarritz a
St. Sebastian kursował szalony koro
wód Hispasso i Buicków, a corridy hj- 
szpańskie rywalizowały z francuska 
walką kogutów! Dziś corrida w St. gG. 
bastion» jutro bal w Hendaye, gala y- 
Biarritz ... Ale kryzys, dotykający Biar
ritz, nie jest brutalny. Wie z kim jnj<jc 
czynienia i zachowuje się jak przystało 
dobrze urodzonemu. HEAN.

gdańska przypuszcza, że szofer jest tym 
osobnikiem, który przed kilku tygodnia
mi oddał w ręce władz polskich pewne
go gdańskiego hitlerowca, który jęcliąl 
po polskiej szosie na rowerze, ozdobio
nym chorągiewką z, „Hackenkreuzem“, 
a na zwróconą przez szofera uwagę, że 
to prowokacja, odpowiedział, że znajdu
je sję na ziemi, która niebawem znowu 
będzie niemiecką. Sąd polski skakał 
hitlerowca na grzywnę, którą hitlero
wiec z powodu braku pieniędzy odsie
dział. Niemiec, zwolniony przed kilku 
dniasjni a więzienia, najwidoczniej po
sługują się w celach zemsty policja 
gdańską, która w opisany powyżej spo
sób chce pomścić rzekomo jego krzyw
dy. S. B.

kazała jasno, że rachuby Niemiec na po
parcie Anglji były tylko iluzją.

Prasa opozycyjna czynił odpowie
dzialnym za to gabinet v. Papena. Kry
tykuje jednak tylko jego metody działa
nia, w zasadzie zaś solidaryzuje się z. 
akcją rządu.

Prasa niemiecko - narodowa» zbliżo
na do kanclerza Papena, występują ostro 
przeciwko Anglji i nazywa notę angiel
ską prowokacją, na którą Niemcy nie 
powinny reagować. . ..

Z kół rządowych oświadczą • się, że 
sianowiskó Niemiec nie ulegnie zmianie- 
Niemcy nie odstąpią od swych żądań i 
kampanję zbrojeniową prowadzić będą 
dalej.

Cala prasa zgodnym chórem przy,pi* 
suje zmianę stanowiska Anglji _ ostat
nim mowom Herriiota. Herriot i Fran
cja znowu zwyciężyli. Mimo to, NieW- 
cy nie tracą nadziei, gdyż, jak pigze je
den ® publicystów nacjonalistycznych, 
„nie jesteśmy już dziś tak słabymi, nie 
damy się, a czas pracuje przecież dla 
nas."

Z komentarzy prasy widać, że Niem
cy zupełnie nie zastraszyły się notą 
Anglji, są pewne siebie i zamierzają 
konsekwentnie prowadzić podjętą kam
panję aż do skutku. D.

BACZ BY TWOIM BYŁO CELEM 
BYĆ I ZWIERZĄT PRZYJACIELEM!

STELLA OLGIERD

SELF-MAOE-WOMAH
POWIEŚĆ.
(Ciąg dalszy). ?

88)
— Daj Boże! daj Boże! — pokręcił 

jakby z powątpiewaniem głową.
— Wybrnie pani, napewno! Ja 

wierzę w pani energję i siłę! Niech 
pani nie słucha pana naczelnika! — 
dodała serdecznie pani Lula, chcąa za
trzeć złe wrażenie, jakie — wyczula to 
subtelnością kobiecą — wywarły na 
Hance słowa Gryffa.

— Dziękuję pani z całej duszy! — 
szepnęła Hanka, ściskając podaną na 
pożegnanie dłoń.

Jakoś w drugiej połowie sierpnia 
otrzymała list od Siweckiego, w któ
rym poniósł jej, że starania co do 
umieszczenia Franusia, uwieńczył po
myślny rezultat, gdyż przyjęto go do 
szkoły z internatem, i kiedy Hanka 
przyjedzie, zastanie go już zapewne 
w szkole.

„Chwała Bogu" westchnęła z ulgą, 
„może wyrośnie z małego włóczęgi 
człowiek na pożytek ojczyźnie“.

Kasa juszczyńska. nie zasilona na 
pierwszego sierpnia dopływem tej 
kwoty, którą Hanką zarabiała co mig-

siąc w Warszawie, świeciła pustkami, 
tembardziej, że właścicielka wypróż
niła ją doszczętnie, odprawiwszy, a 
tern samem i wypłaciwszy służącą, 
którą sprowadził Puczatowski; rozzu
chwalona bowiem łagodnością Hanki, 
nietylko kradła, ale i opuszczała się 
w pracy coraz gorzej. Drób nie był 
karmiony, krowy źle nadojone poczę
ły tracić mleko, służba uskarżała się 
coraz głośniej na to, że nie otrzymuje 
jadła z taką ilością okrasy, jaką wy
dawała pani Lubiczowa. Kiedy w do
datku jeszcze na zrobioną wymówkę, 
postawiła się hardo i krzyknęła na 
całe gardło:

— Roboty wymagają, a płacić — to 
nie płacą! Kiedy jestem zła. to trza 
mnie wypłacić, a zaraz sobie pójdę!

Hanka poszła do kasy, powybiera
ła wszystkie pieniądze, jakie miała, i, 
zapłaciwszy zaległe zasługi, odprawi
ła dziewuchę z miejsca.

Poczęła gorączkowo szukać innej 
służącej — była to jednak pełnia se
zonu i o dobrą służącą, było więcej, niż 
trudno, te zaś, które były, odpowiada
ły wręcz:

— Pójdę, jak mi zgóry zapłacą!
A tymczasem dwie dziewczyny nie 

mogły podołać robocie. Hanka tedy, 
zakasawszy rękawy, wzięła się do fi
zycznej pracy. Rano własnoręcznie 
doiła krowy, wraz z dwiema dójkami, 
gotowała strawę dla czeladzi i dworu, i 
Roman patrzył na nią ze zgrozą po- 
jaigszaot s podziwem, a Jnł©& dbają--1

cy tylko o siebie i wrażliwy na rozko
sze kulinarne, dogadzające podniebie
niu, niemal przy każdym obiadzie 
wzdychał:

— Szkoda, Hanko, że stale ni© mo
żesz zajmować się kuchnią... choćby 
na czas mego pobytu w Juszczynie!

Hanka zaś z dnia na dzień mizer
niała i bladła. Siły zdawały się ją 
opuszczać w tej pracy i trzymała ją 
tylko wola. A bardziej jeszcze niż 
praca wyczerpywały ją ciągłe uspra
wiedliwiania się i wymawiania przed 
dłużnikami, coraz bardziej bezwzględ
nymi i brutalnymi. Coraz wyraźniej 
widać było ukrytą rękę, która poru
szała sznureczki u tych manekinów, 
wkładała im w usta sło\ya złe, pogróż
ki nieustanne, na które wiedzieli, że 
mogą sobie pozwolić wobec komety. 
I z bezczelnością chama, któńy wie, 
że nie czeka go za to mocne uderzenie 
pięścią między oczy, pastwili się nad 
właścicielką Juszczyna, przesiadując 
stale to kuchni, tę w kancelarji, to 
nawet pchając się, do pokojów, zaglą
dali niemal w garnki, robiąc między 
sobą uwagi w taki sposób, aby jak 
najboleśniej raniły.

— O, patrzajcie ino! mięso źreją! 
Na to, to ońi mają, te burżuje, a za
płacić, co się należy, to nima! I ty 
człowiecze chodź, wystawaj godzina
mi, po próżnicy!..

Hanka, zacinała zęby, przyznając 
im w duchu słusznosć, j nie ńfoggc 
zdobye się na to, aby da© tym ludżtom 
odprawę, na jaką, aa&lugiw&U, s©

względu na swe zachowanie; zako
rzenione w jej duszy poczucie etyk1 
.uznawało, że byli w prawie, dopómj" 
nająć . .. o to, co im się należy, y 
dri y; zaś strony.» głodem morzyć 
staruszkę matkę i nie dać jej jeść, a 
każdy grosz oddać wierzycielom? 
Przecież im powodziło się stokroć le
piej, niż jej! Mimo to nachodzili ją 
stale i brutalnie, domagali się tego, co 
im się należało... Tak, robili to w 
sposób bezwzględny, lecz... byli ciepl
ni i słuchali podszeptów złego czło
wieka. ,Dziwna rzecz, jak ten czło
wiek jednak umiał grać na najniż
szych instynktach ludzkich! Z roz
mów z ludźmi wiedziała, że owego 
„złego człowieka“ nienawidzili wszy
scy, mówiąc o nim między sobą, na
zywali go „kręcikiem“, a przecież- 
kiedy szło o wyrządzenie Hance przy
krości, o wykonanie ataku na 
kieszeń, pustą w tej chwili, słuchać 
go ślepo, mimo, że właśnie u niej, a 
nie u niego znajdowali zawsze ratu
nek w razie choroby, radę w trudnych 
sprawach, pomoc nawet, gdy chodzi
ło o załatwienie czegoś u władz- 
teraz Hanka wiedziała dokładnie. 
Bakłiński jest tą sprężyną, która Po
rusza wszystkie maszynerje, nasta- 
wiając je przeciw niej wrogo. Ludzi 
nie umieli usunąć go z swych W' 
mów, a przy atakach ua Hankę wproś 
powoływali się na niego:

— BąkKński mówił, że trza sit s 
pominąć ostro, bo inączej uciektó® 4 
w ni® dasteatóajMl
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Echa wczorajszej burzy
Aa Garcsywie piorun udergyl w dom mieszkalny i zapalił go 

— Straż pożarną wzywano do wypadków przeszło 50 razy
Wczoraj po południu nad miastem

przeszła bardzo ciężka burza z bły
skawicami i ulewnym deszczem. Sil
na wichura zagrażała nietylko drze
wom, ale nawet dachom domów. 
Jezdnie ulic całkowicie zalane były 
wodą, która nie mogła znaleźć ujścia 
w kanalizacji miejskiej. Podczas po
wracającej kilkakrotnie burzy, na uli
cach miasta rozlegał się sygnał miej
skiej straży pożarnej, której pomocy 
wzywano z powodu wylewów wody, 
oraz pożaru, wywołanego uderzeniem 
pioruna.

O godz. 15,30 wyjechała straż po
żarna do pompowania wody z zala
nych piwnic na Górnej Wildzie 29 i

TEATRY ŚWIETLNE
Kjno „Apollo“ wyświetla film pód tyt. 

„Miłość i zemsta dońskiego kozaka" ’— 
Obok intrygi erotycznej film ten,' jak 
wszystko, co pochodzi z Bolszewji, niepo- 
zbawiony jest tendency j socjalnych. 
Wprawdzie cenzura okroiła go uczciwie, 
z djalogów pozostało bardzo niewiele z 
tekstu również coś niecoś zostało wy
cięte — jednak „czuły słuchacz sam sobie 
resztę dośpiewa“.

W życiu kozackiego chutoru krzyżu
ją się dwa prądy, jeden reprezentuje 
Stefan i starsi kozacy, ceniący nade- 
wszystko wolność kozacką, a jednak — 
wierne sługi carskie. Drugi prąd, to 
młody kozak Grzegorz, który buntuje sję 
przeciwko istniejącemu porządkowi rze
czy. Bunt ten wzbiera w nim coraz bar
dziej a usymbolizowany jest w ostatniej
scenie odrzuceniem kozackiego knuta. _
Akcja romantyczna rozwija się pomiędzy 
owym Grzegorzem, ożenionym przez ojca, 
i Ksenią, żoną Stefana, Młodzi rzucają 
chutor, aby nie krępować swej miłości. 
Następnie Grzegorz idzie na wojnę, która 
daje mu okazję do wzniecenia w duszv 
coraz jaskrawszego buntu. W między
czasie syn dziedzica uwodzi Ksenię. Film 
kończy się akordem beznadziejności i 
marszem Grzegorza w step

Pod względem technicznym film' stos 
na wysokim poziomie: świetne zdjęcia, 
Ttomysiowe montaże, efektowne skróty. 
Artystów mają bolszewicy dobrych Cie
kawym typem jest Abiikozow w roli 
Grzegorza i Carskaja — w roli Kseni. — 
Film ten warto zobaczyć dla zapoznania 
się z współczesną rosyjską twórczością 
iiimową.

Nadprogram — tygodnik filmowy 1 
świetna groteską rysunkowa. (ver.)

Kino „Colossemn** wyświetla film p. t. 
„Królowa bez korony" czyli „Lady Ha
milton“. Historyczny ten film przedsta
wia romantyczną miłość słynnego admi
rała angielskiego lorda. Nelsona i pięknej 
lady Hamilton. Biedna dziewczyna wy
szła za mąż za możnego lorda Hamiltona 
ale nie znajduje zadowolenia w bogac
twie i dostojeństwach. Tęskni do swego 
bohatera, który zdobywa sławę w wąlce 
morskiej z, Francją. Lady Hamilton ’po
piera akcję floty angielskiej i oddaje jej 
nieocenione usługi. Gdy Nelson, jako bo
hater narodowy wjeżdża do Londynu, 
przy boku jego znajduje się lady Hamil
ton. Nie bacząc na żadne względy, ko
chankowie uciekają od świata i pędzą ci
che życie w malern miasteczku. Jednak
że, gdy Anglja znów znajduje się w nie
bezpieczeństwie, lady Hamilton składa 
swą miłość na ołtarzu ojczyzny i rozstaje 
się z ukochanym.
. Film zrobiony jest z całą starannością; 
świetnie utrzymany charakter epoki oraz 
dużo imponujących wystawą i bardzo 
dobrych zdjęć, zwłaszcza ńiócne sceny 
bitwy morskiej, składają się'na; efektow
ną. całość Rolę tytułową gra Corinne 
Grififh; partnerem jej jt ¿ V. Var- 
konyi, , - (ver.)

31 oraz na ul. Szwajcarskiej 23. Po
za tern pompowano wodę w piwnicach 
na odcinku między ulicą Różaną a 
Wierzbięcieami, na ul. Przemysłowej 
43, Półwiejskiej, Franciszka Ratajcza
ka w piwnicach drogerji „Univer- 
surp“, wreszcie na Czartorji i Je
życach.

O godz. 17 uderzył grom w parte
rowy dom mieszkalny przy ul. Wroń-

Jesienny seznn polo
Pierwsza gra odbędzie się już we środę

Powodzenie, jakiem cjęsżyły się te
goroczne lipcowe gry w polo, skłoniło 
organizatorów do powtórzenia tych 
gier w nadchodzącym sezonie jesien
nym, mianowicie w końcu września i 
ż początkiem października.

Dziennikarze łotewscy 
w Poznaniu

W dniu wczorajszym bawiła w Po
znaniu wycieczka dziennikarzy łotew
skich, złożona a 8 przedstawicieli naj
wybitniejszych pilsrn, którym towarzy
szyli zastępca szefa wydziału prasowego 
M. S. Z. w Rydze, attache poselstwa ło
tewskiego w Warszawie oraz attache 
poselstwa R. P. na Łotwie p. Kościał- 
kowski.

Rano goście łotewscy zwiedzi li pal- 
miarnię, park Wilsona, elektrownię, ra
tusz i fabrykę Cegielskiego, poczerń by
li podejmowani przez Syndykat Dzien
nikarzy Wlkp. śniadaniem w restaura
cji hotelu Bazar. W czacie śniadania 
przemawiali prezes Syndykatu red. Ja- 
rochowski oraz redaktor „Brtva Zeme“ 
p. Arv. Klavsons.

Po południu goście zwiedzili pod 
kierunkiem p. radcy Morzyckiego go
spodarstwo rolne w Śnieciskach.

Gdynia i Poznań wywarły na 
członków wycieczki bardzo silne wra
żenie.

Gandhirozpoczyna 
głodówkę

Bombaj, 19. 9. (FAT.) Gandhi nie 
zgodził się na warunkowe uwolnienie i 
postanowił ostatecznie rozpocząć gło
dówkę.

Epidemja paraliżu 
dziecięcego

Berlin, 19. 9, (PAT.) Z Wrocławia 
donoszą o zanotowaniu nowych 6 ■wy
padków paraliżu dziecięcego (Heine Me- 
dina) w ciągu ubiegłego tygodnia.

M. in. zmarła na tę chorobę 23-letnią 
kobieta.

Pożar od pioruna
Środa, 19. 9. (PAT.) W czasie 

burzy, która w niedzielę wieczorem 
przeciągnęła nad miastem, grom ude
rzył w stodołę, dzierżawioną przez p. 
Muszyńskiego. Stodoła wraz z tego- 
rocznemi zbiorami spłonęła do
szczętnie.

skiej 1 na Górczynie i zapalił go. Mie
szkająca tam rodzina p. Stanisława 
Ziętkiewicża na szczęście nie poniosła 
szwanku. Do akcji ratowniczej sta
nęły oba oddziały miejskiej straży po
żarnej i ugasiły ogień w krótkim cza
sie. Na domu spłonął jedynie dach. 
Drugi piorun uderzył w dom przy uł. 
Pochyłej 35. Piorun nie wyrządził 
jednak poważniejszych szkód, lecz 
strącił jedynie kilka cegieł.

Podczas wczorajszej burzy miejską 
straż pożarną wzywano przeszło 50 
razy.

Nad prowincją również przeszła 
stronami bardzo ciężka burza, (kl)

Pierwsza gra odbędzie się w środę 
21 bra. o godz. 15,30.

W razie niepogody grę odkłada się 
do najbliższego słonecznego dnia, o 
czem publiczność zawiadamiana bę
dzie już w godzinach przedpołudnio
wych za pomocą plakatów, wystawio
nych w halach Bazaru, u Dobskiego, 
w oknach „Wielkopolanki“, Fangra- 
ta oraz innych firm w ruchliwych 
punktach Śródmieścia.

Gry w polo urozmaicone będą 
gymkhanami i innemi popisami oraz 
zawodami konnemi. Istnieje również 
projekt zakończenia programu dzien
nego wspólpą przejażdżką konną o 
zachodzie słońca, połączoną z krótkim 
biegiem myśliwskim, którego start, 
część środkowa i meta znajdowałyby 
się na hippodromie przy uł. Grun
waldzkiej.

Nie wątpimy, że tak ujęta organi
zacją gier w polo i zawodów na Hippo
dromie cieszyć się będzie dużym suk
cesem i przyczyni się do ożywienia 
jesiennego sezonu towarzyskiego.

TEATRY
Z Teatru Polskiego

Teątr Polski gra nadął z niepraw- 
dopodobnem powodzeniem świetną 
farsę polskiego autora Władysława 
Smólskiego pod frapującym tytułem 
„Błędny Bokser“.

Z Teatru Nowego
„Wesele Arletty“ — rozkoszna ko

medja F. Gandery, w której główną 
rolę kreuje znakomity artysta Ró
życki, przyjęta została na wczorajszej 
premjerze niezmiernie gorąco przez 
bawiącą się wybornie publiczność,

Komedja muzyczna
W piątek o godz. 8 wiecz. w lokalu 

p. K. O. przy ul. Marsz. Focha nr. 4 
nastąpi otwarcie Teatru „Komedja 
muzyczna“.

Jako inauguracyjne przedstawie
nie wystawiona będzie fantazja 
Szekspira „Sen nocy letniej“ z ulu
bieńcami publiczności pp. Fontanów- 
ną, Npchowicz, Folańskim, Górow
skim. Raczkowskim i in. na czele.

Z Teatru Narodowego (
ul. Fr. Ratajczaka 21, Dom memieSłn.

We środę, 2i bra., o godz. 20 owacyj
nie przyjęta na premjerze świetna sztu
ka historyczna p. t. „Aaya Tuhaj Bejo- 
wicz“ z Zbigniewem Szczerbowskim w 
roli tytułowej.

Od środy począwszy codziennie gra
na będzie najpiękniejsza Łajka tego se
zonu p. t. „Powrót Królewny“. Począ
tek przedstawień o godz. IG-tej.

KALENDARZYK
Wtorek. 20 września 1932.

Słońce: wschód 5,35; — zachód 17,56; —< 
długość dnia 12 godz. 21 min

Księżyc: wschód 19,14; — zachód l~,vo, —* 
przed ostatnią kwadrą.

Kai. rzk.: Eutsacliy; jutro Mateusz Ap.
Kał. słów.: Myślisław; jutro Bozydar.

Zebrania
Dziś o 17 Sodalicja Pań Miejskich (sekcja 

misyjna) w szkole społecznej ulica 
Podgórna 12 b; „

o 20 Z w. Drogerzystow obwód 1 w Do 
mu Kupiectwa ul. Zwierzyniecka l-,!

o 20 Tow Młodych Przemysłowców 
(krawcy)‘w ognisku al. Marcinków«

JutroboG17 Pokaz racjonalnego i oszczęd-. 
nego używania gazu w Gazowni, 
Grobla 15; . .. r no 19 Tow Św. Władysława (Sw. Ła
zarz) u p. Chmielewskiego, ul. Mar- 
s?&łka Focha 85;

o 20 Tow. Śpiewu (Św. Łazarz) u p. 
Dusika, ul. Marsz. Focha 62;

o 20 Zw. Tow. Pożń. Fryzj. walne zebr.
u p Jarockiej, ul. .Mąsżtalarska Sa; 

o 20 Żw. Zawodowy Pracowników Ku
pieckich w Domu Król. Jadwigi;

Pogrzeby
Dziś: Śp. Józefa Sieradzkiego o godz. 

16,30 z kapł. szpit. miejskiego.

Wielki triumf .
Chóru Sykstyńskiego w Warszawie!
Dawńo już żadna impreza artystyczna 

nie dała Warszawie tyle emocji i sensa
cji, jak koncerty Chóru Sykstyńskiego, 
które przed paru dniami odbyły się w 
stolicy. ... , ,,Już samo pojawienie, się wybitnych, 
śpiewaków na ulicach miasta wzbudziło 
zrozumiałe zainteresowanie. ..

Wieczorem dostęp do Filharmonji był 
zupełnie uniemożliwiony z powodu wiel
kich tłumów, jakie przyszły, aby dostać 
się na koncert. .

Sala była szczelnie zapełniona «» 
ostatniego miejsca!

Gdy na estradzie pojawił się Gnoti 
pod batutą ks. prałata Raffaelo Gasimiri, 
zerwała się burza oklasków.

Po każdej pieśni rósł zachwyt zebra
nej publiczności, wśród której widzie
liśmy najwybitniejszych dostojników 
państwa i Kościoła.

Na koncert przybyli między innymi. 
Nuncjusz Papieski Marmaggi, Premier 
Pry stor, Kardynał Rakowski, przedstawi
ciele dyplomacji, duchowieństwa, _ władz 
rządowych i samorządowych — jednetn 
słowem najwybitniejsze sfery stolicy.

Entuzjazm doszedł do szczytów, gdy 
Chór wvkonał wielkie „Credo“ Palłestri- 
niego. ’Miarą olbrzymiego powodzenia, 
jakiem cieszył się Chór Syksłyński, były 
dodatkowe koncerty w Filharmonii oraz) 
2 wielkie popularne koncerty Chóru w 
Cyrku Warszawskim, który liczy przeszło 
4000 miejsc. .

W Poznaniu koncerty Chóru Sykstyń
skiego odbędą się
w sobotę, 24 września o godz. 8 wiecz. 
oraz w niedzielę, 25 września o godz, i po 
poi. i 8 wiecz, w wielkiej sali Reprezen

tacyjnej P. W. K.
Zainteresowanie koncertami otarzy« 

miel Jut dziś kilka dni przed koncer
tem znaczna część biletów wyprzedana! 
Sprzedaż biletów na wszystkie 3 koncerty 
w składzie cygar p. Szrejbrowskiego. uł. 
Gwarna 20. .Teł. 56-38. r610j

TEATRY!
Teatr Polski; Dziś — „Błędny bokser - 
Teatr Nowy; Dziś — „Wesele Arletty“#

występ A. Różyckiego.

Przepowiednia pogody na wtorek;
Wielkopolska i Pomorze: Pogoda
chmurna i mglista, miejscami dżdżtu 
Słabe wiatry południowe, ciepło. W; 
godzinach wieczornych ochłodzenie S 
zmiana wiatrów na południowo - za
chodnie i zachodnie,'

Z TEATRU
TEATR NOWY: „Wesele; 'Ar

letty“, komedja w 3 aktach F-Gan- 
dery. Gaścinne występy Antoniego 
Różyckiego.

Rzadki okaz rasowej komedji, zespa
lającej umiejętnie wszystkie pierwiast
ki tej odmiany twórczości! scenicznej. 
Nic więc dziwnego, że słucha się barw
nego djalogu z iniesłabnącem do ostat
niej chwili zainteresowaniem, co dobrze 
świadczy o zręczncści autora. Zrozu
miał on, że największym wrogiem każ
dego pisarza scenicznego jest nuda, a 
najskuteczniejszem na nią lekarstwem 
—• rozmaitość, umiejętność przeplatania 
treści bogactwem motywów. Nadarza 
się przytem nielada okazja wyzyskiwa
nia atrakcyjności kontrastów. 1 rzeba 
to jednak robić bardzo ostrożnie, można 
bowiem łatwo przeciągnąć strunę i wy
wołać wręcz przeciwny efekt.

Wie o tem doskonałe Gandera, dla
tego też subtelnie operuję kontrastami, 
nakładając na nie poniekąd tłumiki, 
dzięki czemu wygładza nadmierne 
ostróści przeskoków. Równocześnie u- 
‘riie tak zestawić sytuacje, że przeonfiWł

co chwila widza w odmienną dziedzinę. 
Każą mu się więc śmiać serdecznie, by 
niebawem uderzyć w nutę sentymentu, 
opromienioną nieraz szczerym powie
wem poezji, który przeradza się, jak za 
dotknięciem różdżki czarodziejskiej w 
potoczysty, wykwintny djalog salono
wy i błyśnie znów racą świetnego ka
lamburu, zaperlS się kaskadą najprzed
niejszego humoru. A wszystko utrzy
mane jest na wysokim poziomie, nace
chowane subtelnością pióra, na jaką 
może się zdobyć tylko pisarz, który ród 
swój wiedzie w prostej linji od nieza
pomnianej i nieodżałowanej spółki 
autorskiej — Cailłavet‘a i de Flers a.

„Wesele Arletty“ — to przyrodnia 
siostra „Ładnej historji“, może w tonie 
bardziej nastrojowym, z większą daw
ką łezki, ale jakże umiejętnie stopnio
waną i jak świetnie wyzyskaną! Takie 
naprzykład końcowe sceny drugiego i 
trzeciego aktu wywierają na widzu du
że wrażenie, dając równocześnie akto
rom bardzo szerokie pole do popisu. W 
tej nastrojowości niema ani cienia ckli-

Iwego sentyibeihtaltemu, lub sztucznej 
frazeologii. Przeciwnie — djalog jest 
bardzo zwarty i widać, że autor panuje

nad nim. całkowicie, źe kontroluje się 
wciąż, dlatego też niema obawy, aby 
przeciągnął strunę w tym, czy w. innym 
kierunku.

Równocześnie pamięta doskonale o 
samej treści i chociaż w gruncie rzeczy 
opowiada bardzo pospolitą historyjkę, 
chociaż daje' jeden z nieprzeliczonych 
refrenów motywu „serce nie sługa“ — 
robi to jednak ze swoistym wdziękiem 
i podbija słuchaczy. Na kanwie zręcz
nie przeprowadzonej akcji uwydatnia 
się wyraziście cala galerja postaci, z któ
rych każda posiada mocne kontury, jest 
śmiało zarysowana i posiada indywi
dualne oblicze.

Tu również walor kontrastu wyzy
skał Gandera po mistrzowsku, ułatwia
jąc zadanie aktorom. Nawet taki drob
ny chociażby epizodzik, jak tapicera 
(doskonały był p. Górowski) w trzecim 
akcie, który mówi zaledwie kilka zdań, 
nie zaciera się i powoduje śmiech na 
widzowni — o co właśnie chodziło au
torowi. Cóż dopiero mówić o głównej 
roli męskiej zawiedzionego w miłości i 
żńiecłjęconego, do żyąia przemiłego zre
sztą samotnika! Znalazła tą rola wyma
rzonego odtwórcę w osobie p. Różyckift-

gc. Umiał połączyć wytwornosć posta
ci i, swoisty wdzięk — tak ważny, a tak 
niezmiernie rzadki teraz na scenie i czę
sto lekceważony czynnik — z maestrią 
sięgającą szeżytów doskonal oto i w; pro
wadzeniu dja-logów. Żadne słowo nie 
zacierało się i zawsze dochodziło do słu
chacza we wdaściwem brzmieniu, dzię
ki czemu wszystkie, najsubtelniejsze 
mwet odcienie, znajdowały natychmiast 
oddźwięk na. widzowni. Każdy motyw 
wyzyskany był do maksimum przy po
mocy najprostszych środków, co potę
gowało wrażenie. Pomiędzy sceną a pu
blicznością ilzięki p. Różyckiemu na
wiązał się trwały kontakt przez cały 
czas przedst-awdenia, przerzucając się 
na innych wykonawców.

Wśród nich doskonale wywiązali się 
ze swego zadania starzy znajomi p.p. 
Czarnecka i Kaden. Poznaliśmy również 
nowe nabytki w osobach pp. Korzelskiej 
i Kersena. Zaprezentowali się dodatnio. 
Ich istotne walory będzie można ocenić 
dopiero po dokładniejszem poznaniu. 
Wreszcie słowa uznania należą się p. 
Budkiewiczowi, który bardzo starannie 
opracowuje każdą .rolę, unikając teraz 
szablonu. .1. li.



Strona 1 ~ Kurjer Poznański, wtorek, 20 września 1932 = Numer Í29

Szajka przemytników
w podziemnych chodnikach

Siarę szyby nieczynnych kopalni służyły za przejścia 
na terytorjum niemieckie

, Króle wska, Hu ta, 19. 9. (PAT.) 
Niektórzy mieszkańcy kolonji Stare Gó
recko, położonej tuż przy granicy, wy
korzystali szyb, należący do nieczynnej 
obecnie kopalni „Helena“, oraz szyb po
wietrzny, należący do kopalni „Cecylja“, 
i chodnikami, które łączą oba szyby, 
przechodteili na stronę niemiecką w ce
lach przemytniczych. Zabrawszy towa
ry, przemytnicy wracali podziemnemi 
chodnikami na teren polski. Przepro
wadzone dochodzenia wykazały, że ma 
się tu do czynienia z zorganizowaną 
szajką przemytniczą. Część szajki przy
łapana została z początkiem bieżącego 
miesiąca w czasie wynoszenia przemy
tu z szybu. Dalsza akcja straży granicz
nej doprowadziła do zupełnej likwida-

15.000 centnarów tytoniu 
na Pomorzu

Nietylko w Turcji rośnie wonne zie
le, które następnie wędruje w cienkie 
bibułki papierosów lub cybuchy fajek, 
aby skończyć jako błękitny obłok i 
garstka popiołu w popielniczce. Proszę 
sobie bowiem wyobrazić, że uprawa ty
toniu w Polsce, dotychczas tylko spora
dyczna, przybrała ostatnio większe roz
miary. Mało tego. Stała się wcale in
tratna. Jak bowiem wynika z najnow
szych statystyk, tytoń przyniósł planta
torom największy zysk ze wszystkich, 
uprawianych u nas płodów rolnych. 
15.000 centnarów zebrano tytoniu na sa
mem Pomorzu. Te i inne ciekawe dane 
o „polskim tytoniu“ wraz z ciekawemi 
fotografjarni przyniesie, jak się dowia
dujemy, najbliższy, 39-ty numer „Ilu
stracji Polskiej“ (Poznań, św. Marcin 
70). który u każę się w najbliższy czwar
tek.

cji szajki, złożonej z 7 osobników.
U aresztowanych znaleziono znaczną

ilość towarów.

Wypadki uliczne w Poznaniu
’¡tyciu i zdrowiu przechodniów zagrażają samochody, moto

cykle a nawet rowery

Kronika ostatnich dni znów notuje 
liczne wypadki samochodowe. Na Al. 
Małopolskiej motocykl urzędu poczto
wego Poznań 3 najechał p. Michała 
Majewskiego (ul. Mączna 39) i skale
czył go w prawą nogę.

Na. ul. Gwarnej samochód osobowy 
PZ 48 406, kierowany przez szofera
Stanisława Pietrzykowskiego (Aleje ramę ciętą, na, nodze, opatrzyło pogoto- 
Marcinkowskiego 11) najechał p. Jana ' wie ratunkowe.

Notowania dewiz z dnia 19 września 1932
(Obsługa radiotelegraficzna P. A. T-icznei)
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w zł ocie

Notowania
za

w War
szawie

Gdańsku Berlinie Londynie Nowym
Jorku

Paryżu Pradze Zurychu Wiedniu

Poznań . . 71/2 100 zl 57,60 47,10 31,- 379,50 58,05 79,94
Warszawa . » • 71/2 — 100 zl — — 47,10 — — — — — —
Gdańsk . < * • 4 173,52 100 Gd. gid —, — 81,82 — — — 665,50 — -—
Berlin . > » « 5 212,34 100 R. M 212,40 — — 14,58 23,82 607,50 807,— 123,425 169,80
Belgja . * « 31/2 123.94 100 belg. 123,75 71,20 58,31 25,08 13,86 353,75 - 71,825 98,90
Bukareszt . k 7 172,- 100 1. — — 2,518 587,— — 15,15 20,30 3,05 —
Budapeszt * » 5 155,90 100 pengo — — — 26.50 — — ’ 589,50 — —
Holandi. . t 21/2 358.31 100 gid hol. — 206,34 169,23 8,655 40,15 1021,75 — 208,10 286,45
Kopenhaga 6 238,88 100 k. d. — — 75,77 19,285 18,02 — — 93,50 126,75
Londyn 2 43.38 1 funt szterl. 31,03 17,85 14,62 — 3,47 83,60 117,55 18,03 24,90
Nowy York 21/2 8.91,41 1 dolar 8,925 514,24 4,209 347,37 — 7.9 33,86 518,75 713,20
Paryż . . k » 21/2 172,— 100 fr. franc. 34,965 20,135 16,49 88,65 3,91 — 132,50 20,325 27,93
Praga . k • 5 180.62 100 k. cz. 26,40 15,22 12,465 117,50 — 75,50 — 15,33 21,10
Rzym , . k $ 5 172,- 100 1. 45,80 — 21,61 67,75 5,12 130.95 — 26,50 37,20
Szwajca. ja 2 172,— 100 fr szwajc. 172,25 99,15 81,14 18,025 19,28 .492,— 652,25 — 1.37,60
Sztokholm • • 4 238.88 100 k. szw. — — 74,92 19,505 17,82 — .— 92,50 125,25
Wiedeń » I s 6 125,43 100 szyling ■ — — 51,95 29,50 '— — 475,75 — —

Audjencje dla nowożeńców 
u Ojca św.

(KAP) Znaczne ulgi kolejowe przy
znawane na mocy zarządzenia Mussolii- 
niego wszystkim parom nowożeńców, 
zarówno włoskim, jak i przybywającym 
z poza granic Włoch, pragnącym od
wiedzić Rzym, spowodowały, że w o- 
stabnioh tygodniach zgłaszają się na au
djencje dio Ojca św. nadzwyczaj liczne

Różańskiego (ul. Zgoda 14). P. Różań
ski odniósł lekkie okal-eczenia.

Na ul. Marsz. Focsha w .pobliżu Parku 
Wilsona 17-letni rowerzysta Teodor Ma
tuszak (Górna Wilda 41) najechał 7-lef- 
niego Edmunda Kusza (Marszałka 
Focha 29). Chłopca, który podbiegł 
pod rower w ostatniej chwili i odniósł

grupy par świeżo połączonych węzłem 
małżeńskim. Papież chętnie przyjmuje 
takich nowożeńców na audjencjach 
'Specjalnych, niezależnie od audjencyj 
ogólnych, których, pomimo okresu wa
kacyjnego, Ojciec św. udziela w wielkiej 
ilości. W czasie posłuchań dla nowo
żeńców papież rozdaje pamiątkowe me
dale i różańce, składa życzenia, wygła. 
sza słowa zachęty i błogosławi na no
wą drogę życia.

śmierć w płomieniach
Berlin. 19. 9. (PAT.) We wscbo- 

dnio-pruskiej miejscowości Domkau 
wybuchł olbrzymi pożar w szopie, na
leżącej do restauratora Gnatowskiego, 
gdzie nocowało ośmiu robotników bu
dowlanych. Siedmiu z nich zdołało się 
uratować, a ósmy, Kamiński, zginął w 
płomieniach.

Ogień ż niezwykłą szybkością, prze
rzucił się na Sąsiednie zabudowania. 
Doszczętnie spłonęła stajnia i. dom 
mieszkalny.

Za o e ł o s z en 1 a 1 reklamy odpo
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśnie wieża w Poznaniu.

Poszukiwane

kotły żelazne
w dobrym stanie, leżące, z dwoma lub jedną 
rurą płomienicową, pojemności 30-60 m3, 
grubość ścianek 8 —12 mm, długość nie 
większa od 12 m. Oferty ze szkicem wymia
rowym, podaniem wagi i ceny za 100 kg., na
leży składać do Kurjera Pozn. pod zg 15964

Drzewa i Krzewy
owocowe i ozdobnej WINOROŚLE, drzewa szpalerowe, 
RÓŻE, bzy szlachetne,,konifery, truskawki., szparagi, DALJE 
i BYLINY, w dobrej jakości i po bardzo niskich cenach poleca

Szkoła Ogrodnicza w Koźminie (Poza.)
Cenniki, zawierające cenne porady fachowe, wysyła się 

na żądanie bezpłatnie. ng 5 437

Kurs sztuki

dg 1186

polskiej i europejskiej rozpoczynam z dniem 
6-go października b. r., ul. Podgórna 7, I.

Jłomaaa Slzymańslca,
asyst, nauk. hist. sztuki Muzeum Wielkopolsk.

sprzeda, temió Niegolewskich 10 a 
zJr2.‘»7!t7

Skład
kolonialny z towarem i magla 
przy Gwarnej, zaraz do oddania. 
Adres wskaże Kur jer Poznański 

zdg 26 452.

Psa
wilka dobermana, sprzedam. Sta
szica, 4. mieszkanie U. dw 1137

Pracownia kuśnierska
Marjana Plawińskiego. Cicha 13. 
wykonanie eleganckie i tanio.

Pp 4454-37-3

Ogłoszenia do 30 stów dla poszu
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

. dro-bnych.

Gospodyni - kucharka
samodzielna, z dobremi świade
ctwami, szuka posady od L 10. 
32. Oferty Kur jer Poznański 
__________ zdg 26 472._______ r

Młodsza
gospodyni - kucharka zna ja ca ste 
na dobrem gospodarstwie domo- 
wem. poszukuje posady do sa* 
motnej osoby. Zgłoszenia Kurjef 
Poznański zdg 26 607 „

Dziewczyna
uczciwa z gotowaniem do wszyst- 
kiego, poszukuje posady od 1. 10. 
Łaskawe oferty Kurjer Poznań
ski zdg 26 461.

Przedpłata w efcapekłyieji rf 3j20i, w agencjach w mieście Zt 3*50. s odnoszeniem 
" do donro w Poznaniu], ai 3/70, a od,noszeniem przez pocztę poza Pozna
niem mii'pwiecznie rf 4,114, bwantaliaie iz# 12,40. pod opaska mdeeieoznie w Fotece sł 7.50. 
w innych krajach af 9,150. W razie wytpaidików spówodoiwanych siła, wyiższa. ptrzeezkAd 
w zaikíaidizie, Strajków dtp. iwykiaiwniiatwo nie odpowisida za doetarczenie piwna, a abo
nenci nie mada ptraiw* domagania sic miedoeta rezonyoh numeráw lub «detókmdowania.

na stronie 04aimawea 25 gr. na stromi® 4-łaimowej przy końcu tekstu OS Ze Ilia redakcyjnego 60 gr, na «tronie czwartej 100 gr. ma stromi© drugiej
120 gr, przed wiaidtwniościaimi potociznemi 200 gr od l-łarniowego mSiim.

Os9oiizen:a pkomipJilkowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% (nadwyżki. Ogłoszenia do wyda
nia (porannego .przyjmujemy do gad». 18130. w nagłych wypadkach do goda. 22 u stróża; do 
wydania Wieczornego -ałniŁme“ de godlz. 11. wicfcsz« dtażej iwęditu« możności. Drobne ogło
szenia (najwyżej 100 gSów. w tern 5 nagłówkowych): słowo nagłówkowe (ittaste)' 25 gr. każde 
Aateze słowo 45 ®r. Za rónioe miedłzy zestawem a wysokością ogtoezenda, powstałe wskutek 
matrycowania, wydawnictwo nie odpowiada.

W wydaniach wielkoświątecznych j uroczystościowych poprzedza normalną cod ziemną część numeru z reklamami i ogłoszeniami mąterjał poświęcony danej uroczystości. 
Telefony do Redakcji i Administracji: 4461, 1476, 3307, 3524, 3525, 4072, w niedziele, święta i nocą tylko 1476, 3524 i 4072, fiíja Stary Rynek 2305. — P. K. O. Poznań nr. 200 149.

Dla- wygody czytelników naszych zamieszczamy poniżej kwity abonamentowe. Tych wszystkich, którym chodzenie 
na pocztę sprawia trudności, prosimy jeden kwit, odpowiednio wypełniony, odesłać na najbliższy urząd pocztowy, a listowy 
zgłosi się po przedpłatę przy najbliższej sposobności. Zamówienia prosimy uskutecznić przed 25 b. m., gdyż tylko wówczas poręcza 
poczta dostawę wszystkich egzemplarzy bez przerwy. Drugi kwit prosimy wręczyć sąsiadowi z zachęceniem do zaabonowania 
„Kurjera Poznańskiego“.

Kwit miesięczny na zamówienie gazety Kwit kwartalny na zamówienie gazety
Niżej podpisany zamawia:

Tytuł gazety Miejsce
wydania Czas przedpłaty Cena Oprocent 

i mani pul. Razem

Kurjer Poznański
Wychodzi dwa razy 

dziennie
Poznań

miesiąc

październik
1932«.

3,20 0,94 4,14

Imię, nazwisko i dokładny adres zamawiającego 

Pokwitowanie urzędu pocztowego.

Z odebrania powyższej sumy kwitnjewry-

tł Q] & ■ i... UII, W.i.l'— .i ii.,,h»i   W

\ Niżej podpisany zamawia:

Tytuł gazety
-------1;--------

Miejsce
wydania Czas przedpłaty Cena Oprocent. 

i manipul.
j Razem

Kurjer Poznański
Wychodzi dwu razy 

dziennie
Poznań

IV. kwartał 1932
miesiące:

październik, listopad, 
grudzień

9,60 2,80 12,40

Imię, nazwisko i dokładny adres zamawiającego 

Pokwitowanie urzędu pocztowego.

Z odebrania powyższej sumy kwitujemy.
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